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Wiadomości krajowe.
—. Z  W iddn ia ,  —  

N a j j a ś n i e j s z a  C e s a r z o w a  J e j  m o ś ć  d. 
2. b. m. wróciła w n a j lep szem  zdrowiu do c. h. 
le tniego zam ku S c h o n b r u n u , z podróży Swojej 
do Modeny.

Najjaśniejsza Cesarzowa Jejmość raczyła S y 
d o n  i j  ę z S i  u m  l a  ń s k i c h  h r a b i n ę  R e -  
w 1 c z k ę , mianować Swoją damą pałacową.

JCKMość dyplomatom własnoręcznie podpisa- 
n y m , raczył Jana B o r d o l o ,  podpułkownika 
linijowego pu łku  piechoty barona Mariassy n. K7. 
wyuieść najłaskawiej do stanu szlacheckiego 
w Cesarstwie A ustry jack iem , z przydomkiem 
de Boreo.

Wiadomości zagraniczne.
Brazylija.

R i o  J a n e i r o  d n i a  14.  k w i e t n i a .  
Nowe miuisteryjum okazuje się dotąd bardzo 
um iarkow anem ; tylko kilku naczelników władz 
oddalono, a kilku m ężów , których widocznie 
* zamiarów stronniczych A n d ra d a so w ie  prześia- 

°wali, powróciło na swe dawniejsze posady.— 
rzygotowania do koronacyi coraz żywiej się od- 
ywają. Wielki gmach na placu zamkowym , 

W którym Cesarz ma hołd przyjmować, blizkim 
Jest ukończenia. —  Niedawno otrzymał Cesarz 
j* Rróla Francuzów wielki krzyż orderu legii 
tenorowej. Zwyczaj nie pozwalał dotąd jako 

' łoletniemu dać m u tego orderu.
Hiszpanija.

Według G a ł i g n a u i e g o  M essengsra  bez-

zasdnem jest  ovro twierdzenie pism madryckich, 
jakoby Królowa K r y s t y n a  na piśmie zobowiązała 
się jenerałowi E s p a r t e r o ,  ze pod pewnemi 
warunkami zrzeknie się wszelkich praw do opieki 
nad Królową I z a b e 11 ą. Królowa K r y s t y n a  
dala przeciwnie tską odpowiedź jenerałowi 
E s p a r t e r o ,  ic  ani podejścia ani groźby nie 
skłonią ją  do zrzeczenia sio praw swoich. P o 
wołała pana P e r e z  d e  C a s t r o  do Paryża, 
by się z nim o odzyskanie praw rzeczonych p.o- 
ro ium ieć .

Wielka Brytanija i Irlandyja.
L o n d y n  d. 26.  c z e r w c a .  Królowa udzie* 

lila wczoraj posłuchania panu B u n s e n ,  król. 
p ruskiem u posiowi przy Związku szwajcarskim, 
który, jak rGazeta dworu« powiada, przybył tu  
ze szczególnem posłannictwem Króla Jm ci P ru 
skiego ; poczem tenże był księciu A l b e r t o w i  
przedstawiony.

Globe pisze , ze gdy Królowa we wtorek dnia 
22. czerwca z izby wyższej powracała, lud wołał, 
ażeby pamiętała o ustawach zbożowych i takowe 
zniosła, na co gdy skin ien iem  głowy dala do po
znania, że przystaje na to żądanie, wykrzykiwał 
'ud  w yniesien iu  radości.

Pan. P 1 u n k e t zrezygnował z posady lorda 
kanclerza w lr landy i;  miejsce jego obejm uje ad
wokat jeneralny Sir John  C a m p b e l l ,  który 
wszakze m a być pierwej na godność para wy
niesiony.

Słychać, l e  nowe wybory do parlam entu  tak 
prędko rozpocząć się m a j ą , iż dnia 4go lipca 
w miastach i miasteczkach pokończone będą. 
Hrabstwom pozostaje na to czas ośmiudniowy 
od dnia 4go do l i g o  lipca. Sądzą, że ostateczny 
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akutek tej wielkiej walki dnia 15. lipca wiado
m y m  będzie.

Lord i lady P a l m e r s t o n  przybyli doia 10. 
czerwca wieczorem d o T y w e r to n u —  miejsca wy
borowego , z którego ten podsekretarz Stanu 
opraw zagranicznych w parlamencie zasiada — 
i gdzie ich z oznakami radości przyjęto. Znako
mity kandydat udał się nazajutrz zbierać dla sie
bie  wyborców , na werbunek (proceeded to can- 
uass the tow n ) jak  pisma angielskie powiadają, 
i dopiero o godzinie 10. w nocy sprawę tę za
łatwił. Wyborcy przychylnymi się okazują. Po
wtórny wybór lorda P a l m e r s t o u a  nie pod
pada więc żadnej wątpliwości.

Admirał Sir R. S t o p f o r d  zabierał się po
płynąć dnia 15. czerwca z Malty do Anglii , na 
rządowym statku parowym A lec to .

Z Francyi nadeszły do Anglii zamówienia wzglę
d em  kupna  1500 zdatnych pod jazdę k o n i , po 
cenie od 30 do 40 funt. szterl.

Francyja.
P a r y ż  d. 25.  c z e r w c a .  I z b a  d e p u t o 

w a n y c h  miała dziś ostatnie posiedzenie. Gdy 
prezydent zawiadomi! izbę ośroierci pana G a r -  
b i e r  P a g  e s  i wyciągnięto losem deputacyję, 
mającą być na jego pogrzebie, minister spraw 
wewnętrznych odczytał odezwę królewską, ogła
szającą posiedzenia z roku 1841 za zamknięte, 
poczem  deputowani rozeszli się śród o k r z y k u  : 
»Niech żyje Król!4 W i z b i e  p a r ó w ,  w któ
rej prezydent rady, minister sprawiedliwości, m i
nistrowie oświecenia publicznego i handlu byli 
o b e c n i , prezydent rady odczytał odezwę k ró 
lewską.

W dniach ostatnich odbyło się kilka posiedzeń 
rady ministeryjalnćj pod przewodnictwem Króla. 
Słychać, ze projekta finansowe pana H u m a n a  
były przedm iotem  tych narad, które nie dopro
wadziły jednak do żadnej ostatecznej uchwaiy.

Śm ierć  pana G a r n i e r  1 ' a g ć s  najszczćr- 
•zego doznaje u d z ia łu , nawet pomiędzy najza
ciętszymi jego przeciwnikami. Nawet d z i e n n i k i  
la Presse i Journal des D eb a ts  umieściły jego 
nekro log , w którym chwalą nietylko talent jego 
i świadomość rzeczy, ale także szlachetny sposób 
myślenia i  zacność charakteru.

( Z  i n n e j  k o r e s p o n d e n c y i . )  Śm ierć  
G a r n i e r a - P a g ć s  jest jednym  z owych wy
p adków , które  od czasu do czasu wypogadzaję 
widoktąg zachmurzonego często tronu lipcowego. 
G a r n i e r - P a g ć s  bowiem był jednym  z tych 
mężów party i radykalnej, ua którego c a l a  F ra n 
cyja zwracała uwagę, i który przy jakiej-bądź 
zm ianie  mógł łatwo znaczną grać rolę. W nim  
parłyja jego straciła swego dyplomatę, swego m i

n istra , który sprawę je j  prowadził z wielką jesz
cze delikatnością, umiarkowaniem i powszechna 
świadomością rzeczy. Pod bnież jak  B e r r y e r  
miał on w izbie ten przywilej , że gdy mówił, słu
chano go z uwagą, i tem jeszcze tego mówcę 
legitymistowskiego ce lo w ał , że dla charakteru 
jego  poważali go wszyscy koledzy. Ceniono 
w nim  otwartość, bezinteresowność i wiarę w spra
wę swoje. Cała opozycyja zaś straciła w n im  na 
następne wybory swojo główną podporę. W tym 
względzie potęga jego była większą, niż razem 
wziąwszy wszystkich komitetów wyborczych. 
Znacznej ilości wy borców dawał on popęd, a choć 
niewielu tylko z swej partyi mógł do izby wpro
wadzić , wszelako wiele wyborów lewej strony 
i lewego środka przez to od niego zależało , że 
wspierał je  wyborcami, z którymi we wszystkich 
kolegijach wyborczych t y ł  w związku. Od gazety 
N a tio n a l  i jej stronnictwa w latach ostatnich zu
pe łn ie  się usougł; nie bywał już  w je j  klubach 
i na je j  ucztach. Jako mówca w izbie przypo
m ina ł  starego L a f a y e t t a ,  który swym iro
nicznym a zarazem szlachetnym sposobem wy
rażania s i ę , życzliwy uśmiech wymógł często 
na izbie.

—  d n i a  20,  c z a r  w ca. Oświadczenia dane 
przez pana H u m a n n a  w izbie parów o obli- 
czeuiu ludności i o różnych połączonych z tćm  
projektach, sprawiły wrażenie na pewne dzien
niki tutejsze. C onsti tu l ionne l  przychyla sie do 
projektów ministra skaihu, ponieważ takowe są 
prawne , doprowadzić mogą do lepszego podziału 
zwyczajnych podatków, i poddają podatkowi pa
tentowemu wszystkich interesami lub handlem  
trudniących s ię ,  którzy się dotąd od tej opłaty 
uchylali.

Wczoraj odbyło się formalno zamknięcie po
siedzeń i to powoduje nas przebiedz raz jeszcze 
wzrokiem naszym ostatni miesiąc prac ustawo
dawczych. Przez czas teu sama tylko izba pa
rów była czynną i okazała postępowanie, wielką 
posiedzeniom nadające ważność , lubo właściwe 
onego« skutki uchodzą uwagi ma* ludu. Od r. 
1830 izba parów pierwszy raz uchyliła przedło
żoną ustawę w taki sposób i w takich stosun
kach, że wstrzesla na doi kilka obecnem  m ini '' u
steryjum. Wprawdzie Da przedostatnich posie
dzeniach uchyliła także przyjętą przez izbę depu
towanych ustawę o redukcyi rentów ; jednakże 
wiedziała ona, że tćm  przyjemność sprawi tak 
dworowi jakoteż owoczesnemu m inisteryjum. Gdy* 
ani pierwszy ani drugie nie myślało szczćrze o 
tym p ro jekc ie ; zresztą owa mniejszość w izbie 
deputowanych oświadczyła się przeciw projekto
wi temu, o której przewidzićć było m ożna , *e 
wkrótce większością sie stanie. Parowie s ą d z ą
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przeto, że właśnie czas n adszed ł , w którym ze 
8kutkiern czynie mogą opozycyje, bez obawy wy- 
stawienia przez to Da niebezpieczeństwo m o
cniej już  teraz ustalonych w kraju żywiołów kon- 
•erwacyjoych.®

W okolniku pana G r e t e r i n ,  radcy Stanu i 
dyrektora administracyi cełl do urzędów cłowych 
* d. 2 Igo czerwca, podaje M oniteur  do wiedzy 
publicznej zawarcie konwencyi między Francy ją 
*> Austryje. Skutkiem  tejże od d. Igo  lipca r. 
b. wszystkie austryjackie okręty handlowe, z m u 
szone zawinaó do którego z portów francuzkich, 
'"olne sa od wszelkich opłat portowych i że
glugi, zwykle skarbowi uiszczanych, a gdyby po 

maja gdzie podobną opłatę wzięto, takowa 
*»rócona być powinna. Zastrzeżono sobie wszak
że, ażeby nieszczęśliwe położenie, w jak ićm  się 
okręt znajduje, w przeciągu pierwszych 24 go
dzin było formalnie wykazanem i nznaoóm przez 
b la d z e ,  a kapitan ma się przytem zobowiązać, 
*e nie zamierza o żadnym interesie handlowym 
lub wyładowaniu towarówa, i że nie dłużej za
bawi, jak  tylko tyle, ile potrzeba do osiągnienia 
Celu, w którym zawinął. '

Gazeta N a tio n a l  zam ćra  pod napisem N oto  
e°mmuniqude,  wiadomość następującą: »P» G e  
^  e v r e d e  B e c o u r ,  tymczasowy sprawujący 
tuteresa Francyi w Baenos-Ayres , prosił m in i
steryjum o niezwłoczne odwołanie go. Daje do 
Poznania w swych depeszach, ze nowe trudno
ści j^Uie w sprawie państwa La Płata powstają, 
w końcu tylko wystrzałami z dział będą mogły 
być załatwione. ——

Pisma tutejsze donoszą, że lord G r a n y i l ł e  
już  od miesiąca domagał się a  ministeryjum an
gielskiego o swe odwołanie z Paryża ; ale po
nieważ lord P a i m e r s t o n  obawiał się, że ad- 
ntioistracyja, której jes t  członkiem, m oże i m a -  
Słoną będzie od spraw państwa odstąpić, wezwał 
Przeto Joida G r a n y i l ł e ,  by na skutek walki 
jniędzy m inisteryjum  a konserwatystami ocze-

Słychać że m in is ter  marynarki posłał w dniach 
°#tainich nowe instrukcyje do wszystkich por- 

w, dla przyspieszenia budowy będących na war
sztatach okrętów i dla uzbrojenia kilku  s ta tków , 
Przeznaczonych do odpłynięcia na morze L e
b e c k i e .  *

L a  France  donosi, że jene ra ł  S c h n e i d e r ,  
Jako dyrektor robót fortyfikacyjnych około Pa- 

P°b>ćra ogromną roczną płacę 80,000 fr. 
”  sdług dzienników le Peuple, Commerce  i in

nych , jeden z batalijonów, Zatrudniony przy ro- 
otach fortyfikacyjnych około Paryża, ju z  przed 
1 ku dniami uniesiouy pewną n iechęcią , popsuł 

l«czki, łopaty i inne narzędzia. T en  rozjątrzony

pomiędzy wojskiem sposób myślenia zdaje się 
być zaraźliwym ; na jednego z szefów batalijonu 
dziesiątego lekkiego pu łk u  żołnićrze kamieniami 
rzuca li ,  i cała pracownia siedzi teraz w w iez ie 
niu  zam ku Vincennes.

Rząd ogłosił następującą depeszę telegraficzną, 
datowaną z Perpignan pod dniem 24. czerw ca: 
v J e n e r a ł  d o w o d z ą c y  21 s z a  d y w i z y j a  
w o j s k o w ą  d o  m i n i s t r a  w o j n y .  Robot
nicy Sabadelu , miasta prowincyi barcelońskińj 
(w Hiszpanii), pogruchotali warsztaty i m ach i
ny w rękodzielęiach , z powodu, że nie zezwo? 
lono im  na podwyższenie płacy.*

W listopadzie roku zeszłego narobiły dzień- 
niki wiele krzyku o pewnym T o u c h a r d z i e ,  
który powróciwszy z Rossyi m iał opow i-dać , ze 
w Syberyi jest  jeszcze wielu F rancuzów , wzię
tych w niewolę r. I 8 i2 .  Teraz dowiadujemy 
się z doniesień ambasadora w P e te rsbu rgu ,  że 
żadnego jeńca  franenzkiego im ien iem  T  o li
c h  a r d  nie było w gubernii archangelsk iej , jak 
w ogóle żaden jeniec wojenny nie znajduje się 
Więcej w tej gubernii.'

Courier de B o rd e a u x  zrobił odkrycie, że m o 
wa, którą jenera ł  E s p a r t e r o  m ia ł do Sena
torów i deputowanych w Madrycie po mianowa
niu go jedynym R e je n te m , jest m u ta t is  m iu  
ta n d is  zupełnie równobrzmiącą z m o w ą , którą 
N a p o l e o n  B o n a p a r t e  miał do Senatu, gdy 
go dożywotnim konzulem  obrano.

T u l o n  d n i a  22go c z e r w c a :  W mieście 
naszem rozchodzi się znowu pogłoska o wojnie. 
Słychać, żn wice admirał H u g o n  otrzyma wkrót
ce rozkaz z flotą swoją powrócić. Wszystkie 
okręty jego mają zaopatrzyć się w żywność na 
sześć miesięcy, poczem niezwłocznie do Lewan^ 
tu  popłyną. Twierdzą d a le j , że kontr-adm irał 
L a  ł a n  d e  ma być wice-admirałem mianowany, 
i wice-admirała H u g o n a ,  który prefek tu rę  
morską w Tulonie  otrzyma , zastąpi w dowódz
twie floty francuzkiej w Lewancie. Zapewniają 
wreszcie, że kontr-admirał d e  l a  S u s s e  od- 
plyuie d. 25go t. m . z będaca pod ieeo rozka
zami dywizyją okrętową. ^

B elg ija .

Z B r  u x  e 11 i p o d  d n i e m  20.  c z e r w c a  
d o n o s z ą .  »Skutek Wyborów sprawił w stano
wisku różnych stronnictw do siebie i do mini- 
steryjum dość znaczne zmiany, które zadan:e te
goż ostatniego na wszelki sposób cokolwiek u t r u 
dniają. Minister spraw w ew nętrznych , pan N o- 
t h o m b ,  przy swym wstępie oświadczył w okól
n iku do guberuatorów prowincyj, iż nowy ga
binet w nastąpić mających wyborach nie widzi, 
aby jakowa zm iana potrzebną być m iała ,  gdyż
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jost tego zdania, że wraz z izbą w tymczasowym 
jój składzie rządzić może. Z lem  wszjstkiem 
kraj inaczej rozstrzygnął. Obrano znowu wszy
stkich liberalnych deputowanych, bez żadnego 
wyjątku, tak pośredniczących jak  i zupełnie sta
nowczych , a to ,  co jest  ze wszech m iar godne 
uwagi, przez same tylko moc liberalnego sposo- 
b u  myślenia. T eraz  użalają się ci deputowani 
na nietoleraocyję, z jaką względem nich postę
powano, równio jak  i na niechęć, jaką niektó
rzy członkowie gabinetu w wyborach względem 
nich okazali. Skntek tego jest  tak i ,  ze nawet 
ci pośredniczący deputowani zmuszeni są przez 
ostatnie wypadki stanowczo już do liberalnego 
zdania się przyłączyć i tych za przeciwników uwa
żać , którzy z nimi podobnież jako  z przeciw
nikam i się obchodzili. Przeto wstępnją wpra
wdzie c i i  sami deputowani do izb, ale z innym 
sposobem myślenia.

Z  tein wszystkiem m inisteryjum  może być pe
w n e ,  iż żadnój systematycznej opozycyi nie za
stanie, i owszem może się spuścić, ze odpowie- 
dne zamiarowi wnioski do ustaw znaczną w ięk
szością wspierane będą. Prawda, iż to wypad
ko m  ostatnich trzech miesiącach przypisać nale
ży , że rozprawy w izbie deputowanych, przynaj 
m nić j z początku, nieco z większym ruchem  to 
czyć się będą , i że gabinet w przykrem cokol
wiek będzie po łożeniu , ponieważ niewielu ma 
biegłych mówców, a ciężar rozpraw prawie wy
łącznie na ministra spraw wewnętrznych spadnie.
Najzdatniejsi mówcy znajdoją się po większej 
części oa stronie liberalistów ; atoli chociaż ta
kie talenta wpływ swój zwykle na każdej ustawo
dawczej obradzie wywierają, jednakże przypadek 
ten w tutejszej izbie deputowanych nie zacho
dzi. Panuje  ta  w ogóle praktyczny zdrowyroz- 
sądek, który ta lentem  wymowy bynajmniej om a
m ić  się nie daje. Niech tedy m inisteryjuinpoda 
tylko pożyteczne wnioski do ustaw, a może byc 
pewuem, że wielka większość do niego się przy
chyli.*

Niemcy.
H a n o w e r  d. 29. czerwca. Zdrowie Królowej 

na nieszczęście tak dalece wczoraj wieczorem się 
pogorszyło , iż lubo wczoraj jeszcze z' Królein 
Jegomościa Świętą kom uniją  przyjęła , jednakże 
dzisiejszej nocy % tym światem sig rozsiała. Kró
lowa ta urodziła sie dnia 2go marca 1778, a p rze
to 63 lat żyła.

Proces przeciw gabinetowi aześciu profesorów 
ge ty ó ak i eh  (oddalonych z Uniwersytetu, o csein 
w przesz!orooznych rGazelach* kilkakrotnie p i 
sano) zostu! ostatecznie rozatrzygnionyto, a zw ła
szcza przez radę Stanu nie ua korzyść profeso

rów. Wyrok królewsko-hanowerskiej kancelaryl 
sprawiedliwości z d. 9go czerwca udzielił ska
rżącym się profesorom uchwały rady Stanu : że 
królewska kancelaryja sprawiedliwości nie jost 
właściwą do rozbierania powyższej sprawy i wy
dania wyroku.

Panu W a g n e r o w i  w Frankforcie n. M. wy
nalazcy używania elektromagnetyzmu za sile po
ruszającą , rząd wyznaczył nagrodę 100,000 zr. 
m . k . , pod warunkiem, aby p. W a g n e r  wła
snym kosztem zbudował machinę na większą 
skalę, sposobną do transportowania ładunku i ta
jem nicę  wynalazku wyjawił. Książę F u r s t e n -  
b e r g ofiarował tem uż W a g n e r o° w i 7000 zr. 
m. k . , i stosowny płac do zbudowania tokiej ma
chiny na znaczną skalę.

Kraków.
K r a k ó w  d n i a  3go 1 i p c a. Obywatele wol

nego miasta Krakowa: Józef hr. S z e m b e k ,  
Ju lijusz  F l o r k i e w i c z  i Karol T r e j t l o r ,  
wiedzeni szlachetnem poświęceniem się i chęcią 
przyniesienia pomocy w odbudowaniu zgorzałej 
B ursy J e r o z o l im s k ie j , wnieśli prośbę do rzadfl 
o zawiązanie kom ite tu  do zbierania dobrowol
nych na cel powyższy składek. SeDat przychy
l a j ą c  się uo tej prośby, upoważnił rzeczonych oby
watel' -jo zbierania składek na pomienioną B u r 
sę  ; nadto ze swojej strony rozpisał składki ufl 
dotkniętą równem  nieszczęściem S zk o łę  Tccfl• 
n iczn ę .  {Gaz, K rakow ska .)

Królestwo Polskie.
— Z  W a rsza w y  d, 25. czerwca.  —

K s i ą ż ę  N a m i e s t n i k  K r ó l e s t w a  wyjechał 
wczoraj do Kalisza.

Turcyja.
Doniesienia z Konstantynopola pod dniem  22. 

czerwca, otrzymane w Wiedniu przez n a d z w y 
c z a j n ą  s p o s o b n o ś ć ,  zawierają, co nastę
puje  : »Ces. rossyjski wojenny statek parowy
Sylacz  , który zawinął tu w ciągu dnia wczoraj
szego , przywiózł wiadomość, że M e h m e d  Al* 
p o d d a ł  s i ę  p o d  w a r u n k i  n o w e g o  f i r -  
m a a u  i n w e s t y t u r y  i ju ż  takowy u r o c z y ś c i e  
obwieście kazał. F irruau ten b rzm i jak  nastę
p u je :  rOstatnie poddanie się W asze, zapewnie
nia wierności i przychylności, jakie  oświadczy
liście, owe rzetelno i szczere zamiary, okazane 
przez Was tak dla m n ie  jakoleż dla mojego 
r z ą d u , dósriy do mej wiedzy liionarchicznej * 
stały się dia mnie źródłem  radości. Z  tych pe- 
w odów, dla gorliwości i  zdatności , jakie YVa» 
charakteryzują , jakotoż dla wiadomości i d o ś w i a d 
czenia , jakieb w ciągu długoletniej w Egipcie



administracji Waszej nabyliście o sprawach kra
ju  , m a m  dostateczny powód do m niem ania  , ze 
zupełn ie  godni jesteście łaski i zaufania , na ja 
kie W am  zezwalam. Ponieważ nie wątpię, ze 
życzliwość moje godnie oceniając z wdzięczności 
tak działać bodziecie, ażeby owe chwalebne 
przymioty tak ie  na potomków przeszły , porn- 
czam W am przeto niniejszem admimstracyję 
E g ip tn  w obrębie dawnych jego gran ic , jak  ta
kowe na mapie przesłanej Wam przez mojego 
Wielkiego Wezyra są oznaczone, zarazem z in- 
n em i przywilejami , a to pod w arunkami na- 
a tępn jąccm i:

„Skoro posada Wielkorządcy opróżnioną bę
dz ie ,  administracyja Egiptu przejdzie z najstar
szego na najstarszego syna w prostej męskiej 
linii Waszych synów i ich następców. Miano
wanie tychże wychodzić będzie zawsze od Wy
sokiej Porty. Gdyby się kiedy zdarzy ło , ze li* 
Uija męzka wygaśnie, wtedy rząd mój będzie 
musiał inną osobę do administracyi m i a n o w a ć .  
W  takim przypadku dzieci męzkie córek W iel
korządcy Egiptu nie mają prawa czyli prawnej 
pretensyi do następstwa. Lubo Baszowie Egiptu 
posiadają przywilej dziedzicznej aaniin is trary i; 
wszelako co do godności i stanu zostawać będą 
na równi z innymi W ezyram i, i tak uważani 
będą przez Wysoką P o r t e , od której takie sa
m e  otrzymają ty tu ły ,  jak  Wielkorządcy innych 
prowincyj.« <■ j s

' „Uzasadniony na drugiej ustawie system bez
pieczeństwa osób i m ają tków , ochrony osobi
stego honoru i osobistego charak te ru , któreto 
zasady uświęconemi zostały przez zreformowane 
urządzenia ( T ans im a ti  Chayrije)  mego w Guil- 
hanie ogłoszonego H at ty  s zery fa  ; dalej istnące 
układy, jakoteż te , które między Wysoką Porta 
® sprzyjaźnionemi mocarstwami jeszcze zawarte 
byc mają , powinny być i w Egipcie pod wazel

ina względem wykonane ; równie jak  wszelkie 
Urządzenia , poczynione od Wysokiej Porty i je 
szcze poczynić się m a ją c e , mają podobnież i 
v Egipcie wej3Ć w wykonanie , rozum ie  się 

* tonai odm ianam i, jakich okoliczności miejsco
we , sprawiedliwość i słuszność wymagają.®

'W szelkie  daniny i przychody pobierane będą 
w Egipcie m ojóm  cesarskiem imieniem . Ale 
ponieważ i Egipcyjanie są poddanymi Wysokiej

orty, więc dla ochronienia ich od dalszych u* 
Gemięzeó , pobór dziesięcin , ceił i innych da
nin dziać się tam ma według słusznego przez 
r *ąd mój zachowywanego systemu. Skoro ter- 

wypłaty nadejdzie, starać sie należy, ażeby 
*»niny , c ła ,  dziesięciny, wraz z innem i przy
g o d a m i  prowincyi E g ip tu ,  których kwotę o-

sobnyrn fitmauern wyszczególniono, akuratnie 
płacone były.®

„Ponieważ jest zwyczajem , zboże i inne zie
miopłody posyłać z Egiptu do obu miast świę
tych , więc posyłanie w takiejże ilości, jakoteż 
i innych tamże posyłanych a r tyku łów , m a  i na
dal być wykonywanem.®

„Gdy rząd mój uchw ali ł ,  ażeby w pienią
dzach, będących duszą związków socyjalnych, 
w ten sposób poprawa uastąpiia, iżby na przy
szłość istniała nieodmienna stopa monety tak 
co do realnej jakotoż nominalnej w artości, po
zwalam przeto niniejszem bić w Egipcie pie
niądze; jednakże tak złote jakoteż srebrne m o
nety, jakie bić W am jest pozwolono , powinny 
mieć cyfrę m oje ,  jak  w ogóle być zupełnie po
dobne co do nazwy, i“orińy i Wartości m onetom  
bitym w cesarskiej mennicy w Konstantynopolu.® 

„Żołnierze stosownie do islnących przepisów 
służą w innych częściach mojego państwa lar 
p i ę ć , poczeaa nowym zaciągiem zastąpieni by
wają. Po trzeba , by toż i w Egipcie się działo; 
wszelako pod względem trwania czasu służby 
m a być wzgląd miany na zwyczaje mieszkańców 
Egiptu  i m a być postępowano według najwięk
szej słuszności. Czterysta żołnierzy egipskich na
leży co-roku do Konstantynopola posyłać. Ozdo
by i chorągwie wojska egipskiego od innych 
wójsk w państwie m ojem  różnić się nie mają. 
Także oficerowie marynarki egipskiej otrzymają 
te same znaki godności , a okręty takie same 
bandery , jak w marynarce cesarskiej.®

„ B a s z a  Egiptu m ianuje  oficerów arm ii swojej 
i m a r y n a r k i  a ż  do p u łk o w n ik a ; atoli co si« 
dotyczy mianowania wyższych oficerów, jakoteż 
yiirlitoasów  ( jenerałów brygady) i Ferykóu.> (je
nerałów dywizyi), potrzeba w tym względzie 
mego przyzwolenia i moich rozkazów zasiągać.® 

»Baszom Egiptu nie wolno nadal budować 
ż a d n y c h  okrętów wojennych, bez uzyskania na 
to pozwolenia Wysokiej Porty i otrzymania od 
niej wyraźnego i pewnego umocowania.®

„Ponieważ każdy z wyż przytoczonych w arun
ków ściśle połączony jest z przywilejem dzie
dziczności , przywilej ten ustaje przeto natych
miast , skoro którybądź z tych warunków wy
pełnionym nie będzie.®

„Ta jest moja monarchiczna wola pod wzglę
dem wszystkich wyżrzeczonych punktów ; ale 
gdy tak Wy jakoteż synowie Wasi i tychże po
tomkowie nie omieszkacie uznawać szczególnej 
łaski,  jaka W am niniejszem w podziale się do
staje , starać się więc będziecie Wypełniać su
miennie zawarte w tym firmanie postanowie
nia , troskliwie unikać wszystkiego , coby ope
rowi podobnem  było , usiłując u tr-ym ać pomyśi-

i *
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»ość i spokojność mieszkańców E g ip tu ,  bronić 
ich  od wszelkich niesprawiedliwości i uciemię- 
żeó , przytem donosząc o wszelkich ważnych 
kra ju  tego dotyczących się sp raw ach , o instruk- 
eyje dla Was uprosicie. W tym  zamiarze na
pisany jest i posiany firman n in ie jszy , zaopa
trzony moją cyfrą cesarską.*

Według najnowszych listów z llandyi , poddała 
się tamże większa część włości zbuntowanych.

Wiadomości handlowe i przemysłowe.
(TfieurztdoweJ

L w ó w  d. 1. lipca  1841. (Ja rm ark  na wełnę.) 
Od naszego ostatniego doniesienia przywieziono 
tu  jeszcze do dzisiejszego wieczora 213 cetn. 
w e łn y , tak źż ogółem jeM je j  1368. cetnarów , 
a z tej ilości 1016 cetn. w szopach miejskich t 
zaś 352 cetn. po składach prywatnyęh. Dotąd 
sprzedano juz  przeszło 1000 cetnarów. Ilupcy 
wrocławscy zakupili tylko sto kilkadziesiąt cet
narów ; obecność ich  na naszym ja rm ark u  obu
dziła bardzo kowkurencyję. Właśnie przybył do 
Lwowa jeszcze jed en  z najznaczniejszych kup
ców z W rocławia; ale małoco na ja rm ark u  za
stawszy, zapewne po owczarniach kupować b ę 
dzie. Ceny wełny cienkiej utrzymały sio ciągle 
o 5 do 6 procentu na cetnarze wyżej przeszło- 
rocznych ; na pośledniejszej wełnie nic prawie nie 
pestąpiono. —• Za cetnar płacono od 50 do 120 
zr. m. lc.; jednak  najwięcej było walny na cenę 
70 do 80 zr. m. k. za cetcar. —  Do pojutrzej- 
szego wieczora podobno że ja rm ark  zupełnie  
się skończy.

Do wystawy owieo przybyło jeszcze kilka try
ków lir. Piotra K r a s i ń s k i e g o ,  i kilku in
nych właścicieli. W ogóle jest tym razem lyle 
tryków, źe w wyznaczonem miejscu obok szop 
pomieścić się nie mogły ; —  musiano szukać dla 
nich miejsca u prywatnych. Przedaż tryków idzie 
bardzo oporem, dotąd mało co zrobiono.

Targ na  w o ły  we L w o w ie  d. 5. l ipca  1841.
Z  przypędzonych 102 wołów Ws 5 par ly jach , 

sprzedano rzeźnikom  tutejszym i Żydom na ko
s z e r ,  a mianowicie: l )  Jossel Schiitz ze Szczerca, 
20 sztuk , ważących mięsa 11 %  a łoju 1 j/j ka
m ienia  , po 77 zr. 30 k r . ; 2 )  Fischei Diinand 
z R o z d o łu , 30 s z tu k , ważących mięsa 15 a łoju 
2 k a m ien ie ,  po 109 z r . ; 3) Fajbnsch Ungar 
z R adziechow a, 30 sz tuk , ważących mięsa 12%, 
a łoju 1 %  kamienia , po 82 zr‘ 30 kr. ; ‘4) W olf 
Dimand z B ó b rk i , 17 sz tuk , ważących mięsa

1 2 %  a łoju 1 %  kam ien ia ,  po 83 zr. 45 k r . ;  
5) Mojżesz B aum ana z K am ionk i, 5 s z tu k , wa
żących mięsa 11 a łoju  1 k am ień ,  po 62 w*_ 
30 kr. w. w.

Z a le s z c z y k i  d. 2. lipca  184-1. Ceny targowe 
zboza nie zmieniły się prawie nic od naszego 
ostatniego doniesienia i są teraz następujące i 
korzec pszenicy 4 zr. 15 lir . ,  żyta 3 z r . , jęcz
m ienia  2 zr. 30 k r . ,  hrcezki 2 z r . , owsa 1 z*. 
40 k r . , kukurudzy 3 *r. 30 kr. w., w. Wadr* 
( 4 %  garncy) wódki 20 stopniowej 3 zr* w. w.

Sadagóra. d. 2. lipca  1841. Z b o ż e  lak oit- 
m e  jako i ja re ,u d a ło  się na Bukowinie dobrze, 
i obiecuje plon dość oblity. Ceny zboża ciągłe 
są jednakie. W ó d k ę  20 stopniową w więk
szych pactyjach płacą wadrę (4 garnce) po 2 r.*v 
50 kr. do 3 zr. 15 kr. w. w. —  W cenach by
dła nie widać także zm iany; na ja rm ark u  w po
czątku sierpnia spodziewają się wiele by d ła , 
gdyż kontumacyi teraz nie masz.

G dańsk  d. 23. czerw ca  1841. W tym tygo
dniu dostawiono tu kilka partyj p s z e n i c y ;  
eioli inało było ochcty do kupna i niewiele 
tez sprzedano. Gdyby przedający nie trzymalł- 
się przy tak wysokich cenach , daleko więcej, 
odbywaćby się mogło interesów. —  Na ż y t o  
nawet i po zniżonych cenach trudno o kupca

(Preus. Haridl. Z e  ił .)

Skład karboleinu docieczony.
(  W iener-Zeitung  Nro. l ó ł .  )

W eGazecie Lwowskiej* nr. 23 i 29 z r. b. do
nieśliśmy o wynalezionem w Petersburgu przez p. 
W e s z n i a l t o f f  paliwip, karbo le in  nazwanem N* 
posiedzeniu paryskiej akademii umiejętności d. 31* 
maja r. b. czytano rozprawę o temże paliwie, z 
którejto rozprawy wynika: iż karbolein składa 
się li tylko ze zwyczajnego węgla drzewnego miał
ko sproszkowanego, i zmieszauego z olejem źwie-- 
rzęcym albo i roślinnym. Z  tych dwóch częśoi 
składowych zbija się massę ,w twardo bryły, a te 
wydają 5 razy większe gorąco niż najlepsze wę
gle ziemne. Płomień jest przytem jasny i długo 
wytrzymuje. Na statku parowym S yry ju sz  prze
konano się, żc karbolein jest wybornem i bardzo- 
oszczędnem paliwem. —  Przy najtęższym ogni** 
z węgli ziemnych obracały sio hola tegoż statku 
42 razy, a przy ogniu z karboleinu 19 razy D* 
minutę.o

Redaktor J. N. K am ińsk i .  — Nakładem spadkobierców F r a ń c i s s k a  K r a t t e r a .  
(Drukiem P i o t r a  P i I I e r a  we Lwowie.)


